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Seniorzy z „Klubu Złotej Jesieni" w Wyciążkowie obchodzili jubileusz 10-lecia działal-
ności. Pamiątkowe zdjęcie członków klubu prezentujemy powyżej. O jubileuszu piszemy na 
str. 4 w artykule „X-lecie Klubu Złota Jesień  w Wyciążkowie" 

ladze gminy Lipno podjęły decyzję  o rozpoczęciu procesu 
budowania strategii rozwoju. Zgodnie z założeniami w pracy tej 

biorą  udział  mieszkańcy gminy. Strategia wraz z opracowanym „Studium 
Uwarunkowań  i Kierunków Zagospodarowania Przestrzennego" stano-
wić  będzie spis niezbędnych do podjęcia działań  w ciągu najbliższych 10 
lat. O tym jak przebiegają  prace nad tym dokumentem piszemy na str. 3 
w artykule „Jaka będzie przyszłość". 
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Niedawno mieszkańcy ul. 
Nowej i części Lipowej 

w Wilkowicach zaniepokoili się  
planami budowy tzw. „zacho-
dniej" obwodnicy dla miasta 
Leszna. Niepokój całkowicie 
uzasadniony, bo nagle w pobliżu 
ich, często nowych domów, ma 
powstać  ruchliwa ulica. 
Jak do tego doszło? Dlaczego tak 
cichy zakątek, idealny do zabu-
dowy jednorodzinnej ma nagle 
stracić  swój podstawowy walor? 
Odpowiedzi na zadane pytania 
znajdziecie Państwo w artykule 
Marka Majchrzaka „Zagrożenie 
obwodnicą" na str. 2 

W mumerze 

• Poszukiwacz ostatniej 
deski ratunku 

str. 2 
• Świat woła ratunku 

str. 5 

• „Dzień  Ziemi" w Go- 
niembicach str. 5 

• Temperatura dni 
majowych str. 6 

• Losy człowieka 
niezłomnego str. 7 

• Głos Młodych 
str. 8 

• Puchar Wójta obroniony 
str. 11 
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ejne sukcesy odnieśli 
łodzi plastycy GOK-u 

w Lipnie podczas XXV edycji 
konkursu plastycznego „Kraj-
obraz Polski - tradycje, współ-
czesność, przyszłość". 
Konkurs po raz pierwszy nie 
znalazł  swojego centralnego 
etapu. Tegoroczny konkurs 
objął  swym zasięgiem tylko 
region Wielkopolski i znalazł  
swój finał  w Lesznie. Wśród 
laureatów znaleźli się: w 
grupie wiekowej do 7 lat 
reprezentantka GOK-u w Li-
pnie - Marika Myszuk oraz 
Magdalena Kaczmarek z 
Przedszkola w Goniembi-
cach. W grupie wiekowej od 8 
do 11 lat nagrodę  otrzymał  
Daniel Rozwalka, również  
GOK-Lipno. Prace wymie-
nionych wyżej laureatów, i nie 
tylko, są  prezentowane na wy-
stawie pokonkursowej, którą  
można oglądać  do 30 maja br. 
w CKiS w Lesznie. 
Całość  imprezy umiliły wy-
stępy wokalne Doroty Jani-
szewskiej, podopiecznej p. 
Mirosławy Wojciechowskiej 
oraz grupy wokalnej „Ze-
rówka" z SM Przylesie. 

Angelika Pietrowiak 

Polski Związek Emerytów 
i Rencistów w Lipnie 

organizuje wycieczki do: 

Licheń  - 25 czerwca 
członkowie 20,00 zł  
nie członkowie 22,00 zł  

Gostyń, Grabonóg, Lubiń, 
(w Cichowie piknik) -10 lipca 

członkowie 22,00 zł  
nie członkowie 25,00 zł  

Wrocław 23 sierpień  
członkowie 10,00 zł  
nie członkowie 12,00 zł  

Wszystkich chętnych prosimy, 
aby zapisywali się  u skarbni-
czki Teresy Jankowskiej (Li-
pno, ul. Powst. Wlkp.) 
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06WCWEAN 
Iesteśmy zalewani ogromem informacji. Niektóre dotyczą  

tl całego świata, jak walka z terroryzmem, niektóre inte-
resują  tylko nas - Polaków, np. integracja z UE, czy dręczące 
nas ciągłe reformy. Ale są  też  takie, które interesują  nas szcze-
gólnie, czasami bulwersują, ponieważ  dotyczą  nas bezpośre-
dnio. 
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Na skraju wsi Wilkowice 
był  zarezerwowany teren pod 
ewentualną  budowę  obwodni-
cy. Obszar ten został  jednak, z 
niejasnych powodów, zabu-
dowany. Wszystko wyszło na 
jaw, gdy władze Leszna po-
nownie przystąpiły do dawno 
zapomnianej koncepcji i prze-
kazały Zarządowi Gminy Li-
pno do zaopiniowania prze-
bieg nowej trasy - właśnie w 
okolicach ul. Nowej. Zarząd 

Tade usz Hofma ń ski 
wydał  drugi tomik po-

ezji pt: „Poszukiwacz 
ostatniej deski ratunku pro-
wadzi ostrożne rozpoznanie" 

W majowe popołudnie, 

dnia 8 maja w kameralnych 
warunkach i miłej atmosferze 
zebrali się  dostojni goście, 
aby wziąć  udział  w promocji 
tomiku poetyckiego Tadeusza 
Hofmańskiego. 
Wydawcą  tomiku jest Ko- 

Lipna zaopiniował  koncepcję  
negatywnie. Władze Leszna 
ponowiły prośbę  wyznaczając 
alternatywne trasy przebiegu 
drogi. Wspólne obrady zarzą-
dów zaowocowały zgodą  na 
drogę  w okolicach ul. Grani-
cznej. 

Jednak w materiałach do 
uchwalanego właśnie w Lipnie 
Studium Uwarunkowań  Gmi-
ny znalazły się  znów dwie 
koncepcje przebiegu tej trasy. 

ściańska O ficynaLit 
eracka „WERSET". 

Spotkanie prowadziła 
pani Małgorzata Halec - dy-
rektor Miejskiej Biblioteki 
Publicznej w Lesznie. Spotka- 

nie zaszczycili swoją  obecno-
ścią  między innymi: Zbigniew 
Haupt - starosta leszczyński, 
Zdzisław Adamczak - vice 
prezydent Leszna, Janusz 
Chodorowski - wójt gminy 
Lipno, Jerzy Zielonka - reda- 

Unikając konfliktu z wła-
dzami Leszna, Rada Gminy 
uchwaliła studium. Zarząd Li-
pna szybko jednak przystąpił  
do opracowania planu zago-
spodarowania przestrzennego, 
w którym znajduje się  już  tyl-
ko jedna trasa z przebiegiem 
w pobliżu ul. Granicznej. 

Co dalej z tą  sprawą? Być  
może ta droga nigdy nie po-
wstanie, może w przyszłości 
wygra jeszcze inna koncepcja 
przebiegu obwodnicy. Mie-
szkańcy ul. Nowej i okolic 
w Wilkowicach mogą  jednak 
odetchnąć, w najbliższym są-
siedztwie ich domów ruchliwa 
trasa nie powstanie. 

Marek Majchrzak 

ktor „Panoramy Leszczyń-
skiej" oraz przyjaciele poety.. 

Poezja Tadeusza Hof-
mańskiego jest szczególnie 
bliska czytelnikowi wrażliwe-
mu i subtelnemu. 

Człowiek w jego poezji 
poj awia się  obarczony swoimi 
wiecznymi, w gruncie rzeczy 
niezmiennymi problemami. 
Wierzy i wątpi, pragnie i zdra-
dza, pyta i błądzi. Zgłębia taje-
mnicę  istnienia, pyta o sens, 
rozważa wieczność, szuka Bo-
ga, zastanawia się  nad okru-
cieństwem przemijania i nie-
odwracalnością  wyroków lo-
su. Widzi siebie z oddali, jako 
cząstkę, odrobinę  bytu, rodzą-
cą  się, rozmnażającą  się  i 
śmiertelną. Ten, kto mówi w 
wierszach Tadeusza Hofmań-
skiego jak mędrzec albo stary 
poeta, nie zajmuje się  niczym 
innym, jak tylko odwiecznymi 
duchowymi problemami na-
szego istnienia. 

Na koniec spotkania dla 
pana Tadeusza były kwiaty, 
gratulacje oraz życzenia. 

Halina Karolewicz 

Podczas spotkania promującego nowy tomik poezji Tadeusza Hof-
mańskiego - autor prezentuje wybrane utwory. Obok siedzą  (od le-
wej) Małgorzata Halec i Halina Karolewicz. 

Poszukiwacz ostatniej 
deski ratunku 
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zrealizowaniu założeń  zawar- 

*mieszkańcy dbają  o trady- tych w strategii. Stanie się  tak 
cję, kulturę, historię  oraz wtedy, kiedy realizacja kolej- 
otoczenie przyrodnicze." nych zaplanowanych przez 

Zaproponowana wizja określa społeczność  lokalną  zadań  
wymarzony kształt gminy po będzie zgodna z kierunkiem 

Uczestnicy drugiego warsztatu w Wilkowicach w dniu 20.06.02. Od lewej: Ja-
rosław Lisiecki, Krzysztof Fekecz, Marek Majchrzak, Zbigniew Szturo, Marian 
Stachowiak, Stanisław Lasota, Korbel. 

pierwszy z serii czterech 
I warsztatów budowania 
strategii rozwoju gminy od-
był  się  w dniu 6 maja w 
Gminnym Ośrodku Kultury 
w Lipnie. 
W trakcie tych warsztatów 
uczestnicy zaproponowali na-
stępującą  wizję  rozwoju: 
„Gmina Lipno 
Wielkopolska, zasobna gmina 
położona przy trasie Poznań  
Wrocław, sąsiadująca z Le-
sznem 

*jest miejscem przyjaznym i 
bezpiecznym dla mieszkań-
ców i gości, 

*społeczność  gminy jest 
aktywna, zorganizowana, 
wykształcona i zdrowa, 

*źródłem zamożności mie-
szkańców jest rozwinięta 
przedsiębiorczość, nowo-
czesne rolnictwo wraz z oto-
czeniem, 
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XXXIII Sesja Rady Gmi-
ny Lipno, która odbyła 

się  w dniu 29. 04.02 r. w sali 
GOK w Lipnie, przy udziale 
młodzieży klas III c i d Gimna-
zjum w Lipnie, miała bardzo 
napięty porządek obrad. 
Poza stałymi punktami sesji, 
jak choćby sprawozdanie Za-
rządu Gminy czy sprawozda-
nia Przewodniczących Komi-
sji z działalności w okresie 
między sesjami - siedem 
punktów porządku obrad do-
tyczyło procedury przyjęcia 
przez radnych sprawozdania 
Zarządu Gminy z wykonania 
budżetu Gminy Lipno za rok 
2001 i w konsekwencji przyję-
cia uchwały w sprawie udzie-
lenia absolutorium dla człon-
ków Zarządu Gminy. 
Jednomyślnie wyrażoną  wolą  
radnych Zarząd Gminy Lipno 
uzyskał  absolutorium. 
Następnie radni przyjęli jede-
naście uchwał, z których sześć  
stanowiło o przystąpieniu do 
sporządzenia zmiany miejsco-
wego planu zagospodaro-
wania przestrzennego Gminy 
Lipno w obrębie miejscowości 
Klonówiec, Lipno, Mórkowo, 
Targowisko, Wilkowice, Ża-
kowo. 
W 1999 r. Rada Gminy Lipno 
podjęła kilka uchwał  o przy- 

stąpieniu do sporządzenia 
zmian miejscowego planu za-
gospodarowania przestrzen-
nego Gminy Lipno. Uchwały 
podjęte były w związku ze zło-
żonymi wnioskami właścicieli 
gruntów rolnych o zmianę  
sposobu użytkowania tych 
gruntów. Do dnia dzisiej-
szego, procedura legislacyjna 
wynikająca z ustawy o zago-
spodarowaniu przestrzennym 
z różnych przyczyn nie została 
zakończona. Ponieważ  w mię-
dzyczasie wpłynęły dodat-
kowe wnioski właścicieli 
gruntów rolnych o zmianę  
sposobu użytkowania grun-
tów, Zarząd Gminy opracował  
nowe projekty uchwał  u-
względniając wszystkie do tej 
pory złożone wnioski - w spra-
wie przystąpienia do sporzą-
dzania zmian miejscowego 
planu zagospodarowania prze-
strzennego w obrębie gruntów 
w powyższych miejscowo-
ściach. 
Kolejną  uchwałą  wprowa-
dzona została na terenie Gmi-
ny jednolita odpłatność  za 
świadczenia prowadzonych 
przez Gminę  Lipno przed-
szkoli publicznych w wysoko-
ści 10 złotych miesięcznie od 
każdego dziecka korzystające-
go z przygotowania przed-
szkolnego (roku zerowego)  

oraz 20 złotych miesięcznie od 
każdego pozostałego dziecka. 
Do ponoszenia opłat zobowią-
zuje się  rodziców lub opieku-
nów dzieci uczęszczających 
do przedszkola. Ponieważ  
powyższe opłaty mają  w ca-
łości pokrywać  koszty świad-
czeń  prowadzonych przez 
Gminę  przedszkoli, rodzice 
nie będą  ponosić  żadnych 
dodatkowych opłat ustalanych 
przez dyrektorów przedszkoli. 
Opłaty pobierane będą  w 
przedszkolach od 1 września 
2002 roku. 
Ponadto Rada Gminy Lipno 
negatywnie zaopiniowała po-
łączenie Gminy Lipno z Gmi-
ną  Święciechowa w wyborach 
do Rady Powiatu. Z uwagi na 
obowiązujące przepisy oraz li-
czbę  mieszkańców ustaloną  na 
dzień  31.12. 2001 roku m.in. 
Gminy Lipno i Swięciechowa 
nie mogą  stanowić  odrębnego 
okręgu wyborczego. W zwią-
zku z tym, Starosta Leszczyń-
ski zaproponował, aby dla 
tych Gmin został  utworzony 
jeden okręg wyborczy. W tym 
przypadku każda z rad tych 
Gmin winna wyrazić  swoją  
opinię. Radni Rady Gminy Li-
pno negatywnie zaopiniowali 
połączenie tych dwóch Gmin. 

dniu 21.05. 2002 roku 
odbyła się  XXXIV 

Sesja Rady Gminy Lipno, w 
całości poświęcona zatwier- 

dzeniu zmiany miejscowego 
planu zagospodarowania prze- 
strzennego Gminy Lipno w 
obrębie miejscowości Lipno, 
Gronówko, Wilkowice i Wy-
ciążkowo. 
Podjęte jednogłośnie przez ra-
dnych dwie uchwały zakoń-
czyły proces legislacyjny wy-
nikający z ustawy o zagospo-
darowaniu przestrzennym. 
Pierwsza z uchwał  dotyczy 
zmiany terenu użytku rolnego 
i nieużytku położonego w Li-
pnie i ustala dla tego terenu no-
wą  funkcję  podstawową  zor-
ganizowaną  działalność  go-
spodarczą  o charakterze prze-
mysłowym, usługowym i ma-
gazynowo składowym oraz 
przeznaczenie dopuszczalne 
usługi transportowo spedycyj-
ne, usługi handlu. 
Druga uchwała stanowi o prze-
znaczeniu terenów użytków 
rolnych, zabudowy siedlisko-
wej, lasów i urządzeń  infrastru-
ktury technicznej i komunika-
cji położonych w miejscowo-
ściach Gronówko, Wilkowice 
i Wyciążkowo z przeznacze-
niem m.in. pod zabudowę  
mieszkaniową  jednorodzinną  
lub wolnostojącą, zabudowę  
mieszkaniową  wielorodzinną, 
zabudowę  rezydencjonalną  lub 
siedliskową, zabudowę  gospo-
darczą, zorganizowaną  działal-
ność  gospodarczą, zieleń  par-
kową, komunikację, ogrody 
działkowe. dokończenie str. 5 

określonym w dokumencie 
strategii. Gmina osiągnie za-
planowany kształt i funkcję  
przy wewnętrznym porozu-
mieniu mieszkańców, zwła-
szcza w kwestiach dla rozwoju 
zasadniczych. Trwająca praca 
nad dokumentem strategii po-
zwala ustalić  z mieszkańcami, 
co dla nich jest w planowanym 
rozwoju gminy najważniejsze. 
Konsultacjami, zarządzaniem 
procesem oraz opracowaniem 
dokumentów zajmują  się  
Krzysztof Fekecz i Jarosław 
Lisiecki z Centrum Rozwoju 
Gminy Pępowo. 
Wszystkich zainteresowanych 
przyszłością  gminy Lipno i jej 
harmonijnym rozwojem za-
praszamy do udziału w kolej-
nych warsztatach. Najbliższe 
z nich odbędą  się  w dniu 3 
czerwca w Górce Duchownej 
(godz. lr oraz 24 czerwca w 
GOK-u w Lipnie (18.00). 
Ponadto zachęcamy mie-
szkańców do wypełnienia 
kwestionariusza ankiety, który 
do Państwa dostarczą  sołtysi. 

Jarosław Lis iecki 
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Z okazji Święta Konsty-
tucji 3 Maja w popołu-

dniowych godzinach w sali wi-
dowiskowej GOK-u w Lipnie 
odbył  się  uroczysty koncert 
w wykonaniu "TRIA STROI-
KOWEGO" z Rydzyny oraz 
uczniów SP Lipno przygoto-
wanych przez p. Kingę  Sta-
chowiak. Dalsza część  impre-
zy przebiegała w miejscowym 
amfiteatrze. Przed publiczno-
ścią  wystąpił  zespół  wokalny 
ze Święciechowy oraz woka-
liści i zespół  wokalny „Pro-
myk" z GOK Lipno. Wieczo-
rem uczestników festynu ba-
wił  zespół  muzyczny Holi- 
day's.

Angelika Pietrowiak 

o 
o 

o 

Delegacje zaprzyjażnionych kół  z Wilkowic, Targowiska i Lipna składają  jubile-
uszowe życzenia. Od lewej: M. Świątek, M. Kazubski, E. Nowak (czł. zarządu), 
J. Stróżak, 

Gu-drany Ośrodek Kultury w Lipnie 
1-1.(-Anb .1nteT:rnetowy 

Szybitd dostąp do 'Inteknettx 
Gry konnputewouye 

Niskie op aity - 3 27_,V1.2, 

Codziennie od pon. do pt. w godz. 8.00 - 19.00 
(czwartek do godz. 15.00). 
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O założeniu klubu emery-
tów i rencistów na terenie 

przynależnym do parafii Go-
niembice pomyślano już  10 lat 
temu. Dwaj panowie śp. W. 
Bródka i śp. H. Misiorny 
zaczęli zachęcać  osoby star-
sze, emerytowane oraz renci-
stów do tego, aby zapisali się  
do klubu, który nazwano „Zło-
ta Jesień". Na początku człon-
ków było kilku, później kilku-
nastu, a dziś  aż  65 starszych 
pań  i panów należy do tej orga-
nizacji. 

Przez dziesięć  lat wspól-
nej pracy, zabawy i towarzy-
skich spotkań  klub bardzo się  
rozwinął  i zapewnia swoim 
członkom coraz to ciekawsze 
formy spędzania wspólnie 
czasu. Jak już  wspomniałam, 
założycielami byli p. Bródka 
i p. Misiorny, a do zarządu 
wybrano również  p. Kazu-
bskiego i p. Tyrałową. Po 
pierwszych oficjalnych wybo-
rach stanowiska w zarządzie 
rozłożyły się  następująco: 
przewodniczący - p. Kazubski, 
z-ca p. Bródka, skarbnik p. 
Misiorny i sekretarz p. Tyrała. 
W tym składzie zarząd praco-
wał  przez wiele lat. Niestety 
zarówno p. Misiorny jak i p.  

Bródka zmarli i na ich miejsce 
wybrano nowych członków 
zarządu tj. skarbnika p. Świą-
tek i z-cę  p. Nowaka. 

Właśnie zarząd w takim 

składzie postanowił  zorgani-
zować  uroczystość  X lecia. 
Uroczystości 25 kwietnia roz-
poczęły się  Mszą  św. w intencji 
wszystkich zmarłych i żyją-
cych członków klubu. Przybyli 
na nią  także zaproszeni goście 
w osobach p. Wójta, delegacji 
zaprzyjaźnionych kół  z Targo-
wiska, Lipna i Wilkowic oraz 
p. dyr. GOK - R. Rosolskiego. 

Niedawno odbył  się  po raz 
szósty konkurs wiedzy 

o Wielkopolsce organizowany 
przez Stowarzyszenie Gmin 
i Powiatów Wielkopolski 
w Poznaniu. 
W tej edycji laureatkami etapu 
szkolnego zostały: w szkole 
podstawowej - Magda Pa-
włowska, Anna Janik, Marlena 
Kaczmarek - wszystkie z kl. 
IVa oraz Anna Kasprzyk 
i Agnieszka Nadolna, obie z kl. 
VIb, a w gimnazjum tylko 
Małgorzta Golec, uczennica 
kl. IIIb. 

Reprezentowały one szko-
ły w eliminacjach powiato- 

Po zakończeniu uroczystej 
mszy św. wszyscy udali się  na 
salę  OSP Wyciążkowo, gdzie 
czekał  przygotowany przez 
kucharza poczęstunek. Zanim 

jednak udano się  do stołów 
odbyła się  część  oficjalna czyli 
składanie życzeń  i kwiatów. Po 
wystąpieniu delegacji oraz 
odczytaniu życzeń  od p. Kali-
nowskiej zabrzmiało gromkie 
„Sto lat", które jak myś lę, 
miało zachęcić  członków za-
rządu oraz wszystkich emery-
tów i rencistów do tego, aby 
nigdy nie przestawali wspólnie 

wych, które odbyły się  w 
Szkole Podstawowej Nr 2 
w Lesznie. 

W dniu 25 kwietnia br. Ma-
gda Pawłowska uczestniczyła 
w eliminacjach rejonowych, 
które zorganizowano w Szkole  

się  spotykać. 
Pobyt gości oraz szano-

wnych jubilatów na sali w Wy-
ciążkowie umilił  śpiewem 
doskonale nam znany chór 
„RAPSODIA" oraz najmło-
dsze z wokalistek zespołu 
PROMYK - tj. Magdalena 
Brodowicz i Marlena Stacho-
wiak. Obie dziewczynki za-
śpiewały piosenki ze swojego 
repertuaru, dedykując je swo-
im babciom i dziadkom. 

Gdy atmosfera się  trochę  
rozluźniła, sami emeryci za-
częli nieśmiało podśpiewywać  
i zachęcać  swych współto-
warzyszy do śpiewu oraz gry 
na przyniesionym przez p. No-
waka akordeonie. Pan Świątek 
i pan Kubacik odpowiedzieli 
na prośby i zaczęli grać  melo-
die, które wiele lat temu grali 
na potańcówkach w swoich 
wioskach. Zrobiło się  bardzo 
sympatycznie. Śpiewali wszy-
scy i starsi, i młodsi członko-
wie klubu i gdyby nie przyje-
chał  zamówiony na 20.00 au-
tobus, to kto wie jak długo 
jeszcze impreza by trwała. 

Jak widać, uroczystość  X 
lecia udała się  znakomicie. Za-
chęcam również  tych, którzy 
jeszcze nie wstąpili w szeregi 
klubu, aby uczynili to jak 
najszybciej, bo już  niedługo 
kolejny festyn „Dzieci-rodzi-
ce-dziadkowie", na który już  
dziś  zapraszam. 

Katarzyna Stachowiak 

Podstawowej w Zimnowodzie 
gm. Borek Wlkp. pow. Go-
styński. Na tym etapie konkur-
su Magda zakończyła swój 
udział  . 

Zatem życzę  sukcesów 
uczestnikom konkursu już  w 
następnej, siódmej edycji. 

Eugeniusz Kliciński 

Von:ku.= WUcTly 
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Uczniowie kl. lVa: (od lewej) R. Jezierski, D. Matyjaszczyk, T. Sobecki, K. Sie-
racki, K. Sieracki podczas poszukiwania dzikich wysypisk 

Zakopują  drzewka J. Napieralski, A. Jazdończyk, M. Polaszek i D. Zając 
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zieci z SP w Goniembicach podczas tegorocznych obcho- 
 dów „Dnia Ziemi" postanowiły osobiście przyczynić  się  

do tego, aby na naszej planecie nie zabrakło drzew, a co za tym 
idzie, abyśmy mieli czym oddychać. 

Konkurs eko"ogiczny w podstawówce 
e zkoła podstawowa cały rok pracuje pod haslami ekologi- 

cznymi i każdego miesiąca dzieci mają  inne zadania do wy-
konania. W kwietniu przyszedl czas na rozejrzenie się  co mo-
żna zrobić  dla środowiska, dla siebie, dla przyszlych pokoleń. 
Tym bardziej, że natura jest nieubłagana-żle traktowana od-
płaci tym samym. Szukaliśmy zatem dzikich wysypisk śmieci. 

Maj jest przepięknym miesią-
cem. Wszyscy twierdzą, że 
wtedy chce się  żyć. Rozbraja 
nas piękna, soczysta zieleń, 
mnóstwo różnokolorowych 
kwiatów, przygrzewające 
słońce. Tyle tylko, że coraz 
bardziej niewyraźne za sprawą  
tego, co czynimy przeciw 
„matce naturze". Dzieci ciągle 
pamiętają, co przeżyły sió-
dmego marca za sprawą  „mat-
ki natury" i po trosze poprze-
dniego inwestora, który prze-
prowadzał  remont dachu. 
Przeważająca część  rodziców 
wtedy nie zdawała sobie spra-
wy, że pośrednio są  winni te-
mu, co się  stało. A to przecież  
efekt nadmiernej emisji do 
atmosfery spalin, to efekt 
powstałej dziury ozonowej, to 
efekt zaśmieconych lasów, 
przydrożnych rowów, rzek 
pełnych ścieków. 
Dzieci w swoich komenta-
rzach były bardzo krytyczne 

i surowe w stosunku do nas 
dorosłych. Uczniowie z klasy 
IVb piszą: „Ludzie, którzy 
śmiecą  powinni być  karani."; 
Daniel Radoń  i Dawid Sa-
melczak uważają,że ci ludzie, 
którzy tak zanieczyścili przy-

rodę  powinni ponieść  za ten 
czyn wysoką  karę  i jeszcze 
powinni je posprzątać. Jeden 
z uczniów tej samej klasy 
pisze:"... Park (mowa o na-
szym parku w Lipnie) przypo-
mina wysypisko śmieci.... 

Znaleźć  tu można cuda ludz-
kiej bezmyślności i bałaga-
niarstwa". Uczniowie klasy  

IIa namalowali ciągnik wio-
zący do smyczyńskiego lasu 
przyczepę  pełną  śmieci z na-
stępującym komentarzem: 
„Smieci to wielkie niebezpie-
czeństwo dla świata. Ludzie 
wyrzucają  je wszędzie: do 
rowów, lasów, jezior... Ludzie 
już  nie chodzą  do lasu na 
spacer. Teraz odwiedzają  las, 
aby wyrzucić  śmieci.... ŚWIAT 
WOŁA: RATUNKU!!!" 
Do akcji włączyli się  także na-
uczyciele. Klasa IVa wraz ze 
swoją  wychowawczynią  obje-
chała 32 wysypiska, aby je sfo-
tografować. Klasa IIIb odkryła 
na tzw. Hubach staw, który za-
sypywany jest przez właścicie-
la śmieciami z pobliskich 
cmentarzy. 
W tym konkursie nie było 
takie ważne, kto był  najlep-
szy. Ważne jest to, co my- do-
rośli dalej z tym zrobimy, 
jakim przykładem będziemy 
dla młodszego pokolenia. Mo- 

że, gdybyśmy częściej wyje-
żdżali z dziećmi do lasu, to one 
pokazałyby nam, że las jest dla 
zwierząt i ludzi a nie dla śmie-
ci, jak pisze jedna z uczennic 
kl.11a z Radomicka. 
Przyglądając się  fotografiom 
dzikich wysypisk, zastanawia-
łam się, jaką  cenę  przyjdzie za-
płacić  następnym pokoleniom 
za naszą  głupotę? Prawie nikt 
z nas już  nie pamięta,że Zie-
mię  nie dostaliśmy na wła-
sność, lecz w dzierżawę  od 
przyszłych pokoleń. 

Grażyna Dwornik 

Dzień  22 kwietnia był  już  
od dawna pieczołowicie przy-
gotowywany. Zaproszono le-
śniczego z Nadleśnictwa Kar-
czma Borowa p. J. Napieral-
skiego, który podczas prele-
kcji przedstawił  najważniejsze 
zagrożenia na jakie jest na-
rażona Ziemia, podał  kilka 
ważnych informacji dotyczą- 

cych składowania śmieci oraz 
co najważniejsze, odpowiadał  
na nurtujące dzieci i nauczy-
cieli pytania z dziedziny o-
chrony środowiska natural-
nego, a zwłaszcza lasów. Po 
prelekcji wszyscy udali się  na 
boisko szkolne, gdzie czekały 
już  sadzonki drzewek przy-
wiezione przez pana leśni-
czego oraz sprzęt potrzebny do 
ich zasadzenia. Ogólnie 
uczniowie SP Goniembice 
zasadzili ponad 30 drzewek na 
pasie zieleni wzdłuż  boiska 
szkolnego. Drzewka te odgro-
dzą  boisko od pobliskich pól 
i będą  cieszyły oko tych, 
którzy udadzą  się  na spacer 
w kierunku Klonówca. Po 
akcji: „I ty posadź  swoje drze-
wko" rozpalono ognisko, przy 
którym dzieci i nauczyciele 
upiekli smakowite kiełbaski. 

Zadowoleni z udanej akcji 
wróciliśmy do szkoły, gdzie 
został  rozstrzygnięty konkurs 
na plakat pt. „Jak chronię  
swoje środowisko". W pra-
cach komisji konkursowej po-
magał  pan leśniczy, który bar-
dzo chętnie wypowiadał  swoje 
opinie na temat dostarczonych 
prac. Laureaci zostali uhono- 

rowani słodkimi upominkami, 
a prace wyeksponowano na 
szkolnym korytarzu. Mam na-
dzieję, że cała akcja wzbudziła 
w dzieciach wiele emocji i dla-
tego zostanie w pamięci na 
długo, a skutki jej będą  wi-
doczne nie tylko w postaci 
rosnących drzewek, ale także 
w postawie jaką  będą  repre- 

zentowali przebywając na ło-
nie przyrody. 

Katarzyna Stachowiak 

XXX:II k' XXXIV 
Sesja 

dokończenie ze str. 3 

W uchwale tej Rada Gmi-
ny zatwierdziła także 

projektowane funkcje terenów 
położonych w obrębie w/w 
miejscowości przedstawione 
w formie koncepcji pro-
gramowo przestrzennej. O ile 
pierwsza część  uchwały jest 
przepisem gminnym i stanowi 
podstawę  ustalania warunków 
zabudowy i zagospodarowa-
nia terenu, o tyle druga część  
stanowi wytyczne do opraco-
wania miejscowego planu za-
gospodarowania przestrzenne-
go tych terenów. 
Uchwały wejdą  w życie po 
upływie 14 dni od dnia ogło-
szenia w Dzienniku Urzędo-
wym Województwa Wielko- 
polskiego. Anna Drost 
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Tak jak przypuszczałem, 
dni majowe okazały się  

już  do tej pory bardzo ciepłe, a 
nawet - gorące. Nie jestem 
specjalistą  od pogodowych 
przepowiedni, co najwyżej 
potrafię  niekiedy okreś lić, 
jakiego stanu pogody ducha 
można się  spodziewać  w takim 
czy innym momencie, jednak 
nie bez satysfakcji mogłem 
stwierdzić, że moje rokowania 
spełniły się  także w zakresie 
meteorologii. 

Wysoka temperatura w 
gminie Lipno utrzymuje się  ze 
względu na zdarzenia na ró-
żnych płaszczyznach. A to zo-
stały uruchomione mechani-
zmy spisu powszechnego, a to 
na ogólnodostępnych warszta-
tach wypracowywana jest stra-
tegia rozwoju Gminy z perspe-
ktywą  najbliższego dziesięcio-
lecia, a to na forum Rady prze- 

głosowuje się  pliki uchwał  w 
sprawie zmian miejscowego 
planu zagospodarowania prze-
strzennego, a to pojawiają  się  
dokumenty z zewnątrz -
nawiązujące do bliskich 
wyborów samorządowych. 
A' propos ostatniego: grupie 
radnych, w tym i mnie, trochę  
nie spodobała się  koncepcja 
wybierania radnych powiato-
wych wspólnych dla gminy 
święciechowskiej i naszej. 
Obawiam się, iż  owo niepodo-
banie się, czyli wyrażenie u-
chwałą  (co prawda niejedno-
głośną) opinii negatywnej dla 
tej właśnie koncepcji - wię-
kszego znaczenia mieć  nie bę-
dzie przy ostatecznych roz-
strzygnięciach. Niemniej -
próbowaliśmy. 

Spodziewam się  natomiast 
ogromnego znaczenia tego, co 
wyrośnie z dyskusji, debat,  

przemyś leń, wokół  tematu 
kształtowania modelu Gminy 
Lipno w najbliższych latach. 
Jeżeli na użytek przyszłych 
decyzji uwolnić  się  od realiów, 
kontekstu sytuacji bieżącej, 
możliwości budżetowych, i 
ustalić, które ważne działanie 
powinno mieć  pierwszeństwo, 
a które musi być  wykonane 
natychmiast potem, narodzi się  
szansa na rytmiczne popra-
wianie standardów, na akce-
ptację, a może i - wyzwolenie 
ludzkiej energii. Również  i 
wzmiankowany plik uchwał  
dotyczący zagospodarowania 
przestrzennego zmierza wła-
śnie w kierunku przygoto-
wania pozycji wyjściowej dla 
tych, którzy jutro będą  brali 
sprawy w swoje ręce. 

Ci natomiast odczuli dni 
majowe jako szczególnie go-
rące, zmagając się  z wymaga- 

niami maturalnymi czy gimna-
zjalnymi testami egzamina-
cyjnymi. Powinienem może 
jeszcze wspomnieć  o orga-
nizowanych przez nich dla 
siebie imprezach kulturalnych, 
turystycznych, o uczestnictwie 
w zawodach sportowych, kon-
kursach i osiąganych sukce-
sach, lecz przecież  to oczywi-
ste, że na nasze dzieciaki moż-
na liczyć. 

Niezależnie więc od zło-
wróżbnych pomruków docho-
dzących z zewnątrz czy to 
w kwestiach społecznych na-
strojów, czy wydarzeń  euro-
pejskich, bądź  światowych 
mogących zachwiać  nazbyt ra-
dosnym myśleniem optymi-
stów, dni majowe ciepłe i go-
rące przecież  przede wszy-
stkim się  zielenią. A czego 
symbolem jest zieleń? 

Tadeusz Hofmański 

Między nami rodzicami  SŁUCHAJ MNIE 
Czy zastanawiali się  kiedyś  

Państwo nad pojęciem 
„aktywne słuchanie"? Sformu-
łowanie to znalazło się  wśród 
wielu obecnie modnych okre-
śleń: asertywność, komuni-
kacja werbalna i niewerbalna, 
mowa ciała, komunikaty JA, 
pozytywne myślenie, medyta-
cja i inne. Pojęć  wiele, niektóre 
niezbyt czytelne, jasne. Przyj-
rzyjmy się  dziś  aktywnemu 
słuchaniu i spróbujmy ocenić  
jego znaczenie we wzaje-
mnych kontaktach rodzic-
nastolatek. 

Aktywnie słuchać  to znaczy 
skupić  się  na rozmówcy. Jakże 
ciężko w obecnym „zagonio-
nym" świecie znaleźć  chwilę  
czasu, którą  poświęcamy wy-
łącznie rozmówcy: nie spoglą-
damy na włączony telewizor, 
nie planujemy listy zakupów 
na jutro, nie rozpamiętujemy 
tego, co wydarzyło się  w pracy.  

Skupiamy całą  uwagę  na 
rozmówcy. Jeśli uważnie i w 
skupieniu posłuchamy, to 
potrafimy wyłowić  najwa-
żniejsze treści. Ogromne zna-
czenie ma kontakt wzrokowy. 
Rozmówca chce widzieć  nasze 
zainteresowanie, chce czuć  się  
ważnym. Życzliwość  i zainte-
resowanie można okazać  rów-
nież  dzięki komunikacji nie-
werbalnej: uśmiech, kiwnięcie 
głową, aprobata lub zdziwie-
nie w oczach. Warto pytać  w 
trakcie rozmowy i sprawdzać, 
czy dobrze rozumiemy nada-
wane komunikaty. Należy 
uczyć  się  hamowania ocen, 
„dobrych rad", krytyki. Czasa-
mi chwila ciszy w rozmowie, 
szczególnie trudnej, da więcej 
niż  potok mało istotnych słów. 
Aktywne słuchanie polega też  
na odbiorze emocji swoich i 
rozmówcy. 

Oto „przepis" na AKTY- 

WNE SŁUCHANIE: 
- Skup się  na tym, co mówi 

rozmówca. 
- Łów istotne treści. 
- Utrzymuj kontakt wzroko-

wy. 
- Często parafrazuj, aby spra-

wdzić, czy dobrze rozu-
miesz. 

- Hamuj oceny. 
- Angażuj komunikację  nie-

werbalną. 
- Jeżeli nie rozumiesz- pytaj. 
- Milczenie jest w porządku. -
- Akceptuj ciszę. 
- Nie przerywaj. 
- Interesuj się  tym, co mówi 

nadawca. 
- Emocje. Bądź  wrażliwy za-

równo na swoje jak i partne-
ra. 

A jak to wszystko ma się  do 
kontaktów z nastolatkami? 
Wszystkie wymienione wyżej 
spostrzeżenia dotyczą  również  
w pełni relacji RODZIC-NA-
STOLATEK. Jeżeli chcemy,  

aby nasze dzieci do nas mówi-
ły, musimy znaleźć  czas na 
rozmowę  z nimi. Jeśli chcemy 
poznać  świat naszego dziecka, 
nauczmy się  aktywnego słu-
chania. Spróbujmy nie bagate-
lizować  spraw, z którymi 
zwracają  się  do nas nasze 
dzieci. Czasami problemy mo-
gą  wydawać  się  błahe, mało 
istotne. Może tak być, gdy 
patrzymy na nie z perspektywy 
dorosłego. Spróbujmy przyjąć  
perspektywę  naszego dziecka. 
Młody człowiek często nie 
potrzebuje rady, nie chce oce-
ny. Zdarza się, że gdy pozwala-
my dziecku do nas mówić, gdy 
jesteśmy jego życzliwym i u-
ważnym słuchaczem, sam 
potrafi lepiej i skuteczniej ro-
związać  nurtujące problemy. 

Alicja Nosek 
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W więzieniach na tyle, na 
ile to było możliwe, 

zajmował  się  działalnością  
kulturalno-oświatową. W już  
cytowanych wspomnieniach 
„Jesteście..." napisał  m.in. „ W 
Piotrkowie Trybunalskim, pod 
koniec roku 1950, uczyłem na 
przykład funkcjonariuszy pio-
senek przygotowywanych na 
uroczystość  „Dziadka Mroza". 
Komendant więzienia, ppor. 
Ścipłek dowiedział  się, że 
umiem grać  na instrumentach 
muzycznych i z tej racji mnie 
wykorzystywał. Dzięki temu 
miałem chwile odprężenia od 
przykrej rzeczywistości". Na-
tomiast o możliwościach pro-
wadzenia zajęć  w więzieniu w 
Rawiczu w latach 1954-1955 
relacjonował: „Dotychczas nie 
mieliśmy w celach ani książek, 
ani gazet, ani zeszytów i ołów-
ków. Posiadanie ołówka było 
wręcz karane. Nie wolno było 
mieć  też  szachów, czy innych 

gier. Kształciliśmy się  więc 
wzajemnie. Moją  specjalno-
ścią  była geografia, biologia, 
ogrodnictwo i oczywiście mu-
zyka." Również  w okresie 
przerwy w odbywaniu kary 
pozbawienia wolności, jak i po 
ostatecznym powrocie na wol-
ność  do Targowiska wręcz 
pasjonował  się  działalnością  
na rzecz swojego lokalnego 
środowiska. Być  może, ;ż  w 
ten sposób chciał  spłacić  dług 
wdzięczności m. in. społeczeń-
stwu Górki Duchownej. Bo-
wiem to ono zatroskane o jego 
los w 1955 roku na zebraniu 
z udziałem przedstawiciela KP  

PZPR w Lesznie podjęło 
uchwałę  - gwarancję, że w wy-
padku umożliwienia mu poby-
tu na więziennym urlopie, bę-
dzie gwarantować, iż  on po-
święci się  tylko życiu rodzin-
nemu oraz artystycznemu, tak 
potrzebnemu miejscowej spo-
łeczności. 
Z uwagi na trwałe inwalidztwo 
będące następstwem zarówno 
kilkuletniej partyzanckiej 
działalności w surowych wa-
runkach leśnych, jak i mocze-
nia w zimnej wodzie wśród 
pływających szczurów w wię-
ziennych piwnicach Gestapo 
oraz surowego traktowania 
w więzieniach PRL-u, nie 
mógł  niestety wykonywać  pra-
cy zawodowej nauczyciela. 
Dlatego bez reszty poświęcił  
się  swojej „ukochanej" dzia-
łalności kulturalno-oświato-
wej.Z młodzieżą  z miejscowe-
go koła ZMW (przewodnicza-
cy - Jerzy Samelczak), ze stra- 

żakami oraz kołem emerytów 
i rencistów, wspólnie z żoną  
Bolesławą, przygotowywał  
obchody uroczystości wiej-
skich w Targowisku i parafial-
nych w Radomicku. Ich bogate 
programy artystyczne wielo-
krotnie uświetniały uroczysto-
ści z okazji Dnia Kobiet,Dnia 
Matki, Dnia Seniora, Dnia 
Strażaka, Świąt Bożego Naro-
dzenia i Wielkanocy. W domo-
wym zaciszu wykorzystywał  
swe uzdolnienia artystyczne. 
Prowadził  dziecięcy zespół  
wokalny, uczył  młodzież  grać  
na instrumentach muzy- 
cznych. Na początku lat 90- 

tych jego uczennice gry na 
keyboardach i brały udział  w 
eliminacjach-nagraniach w 
góreckiej świątyni do progra-
mu o życiu kulturalnym Ziemi 
Leszczyńskiej, które były pre-
zentowane przez Ośrodek TVP 
w Poznaniu. Wykonywał  li-
czne prace plastyczne. Był  
mistrzem w zakresie obróbki 
papieru, kartonu i tektury. 
Z tych materiałów wykonał  
gazetkę  pt. „Wczoraj i dziś" -
album o Targowisku, gry 
planszowe i warcaby, szachy, 
pudełka otwarte, serwetki, 
kwiaty, wachlarze, obrazki , 
ozdoby choinkowe, palmy 
wielkanocne, wyklejane pisan-
ki itp. Prace te zaprezentował  
w Dniu Edukacji Narodowej w 
1995 r. na Gminnej Wystawie 
Twórczości Nauczycieli ZNP 
w Lipnie zorganizowanej w SP 
w Wilkowicach z okazji 
odchodów 90-lecia ZNP. 
Wskutek przemian polity-
cznych w Polsce, kpt. NSZ 
Tadeusz Zajączek ps. „Szary" 
od 1 września 1990 r. został  
członkiem Polskiego Związku 
Kombatantów, a od 26 sierpnia 
1991 r. członkiem Związku 
Zołnierzy Narodowych Sił  
Zbrojnych Okręgu Dolnoślą-
skiego z siedzibą  we Wrocła-
wiu. Z dniem 30 kwietnia 1992 
r. otrzymał  upragnione upra-
wnienia kombatanckie. Kpt. 
Tadeusz Zajączek cieszył  się  
wielkim szacunkiem i uzna-
niem zarówno miejscowych 
mieszkańców, jak i swoich 
byłych żołnierzy. To oni 
jesienią  1995 r. zaprosili go do 
Łodzi na uroczystość  Związku 
Żołnierzy Narodowych Sił  
Zbrojnych Okręgu Łódź. I 
tylko dzięki uprzejmości p. 
Jerzego Samelczaka, ówcze-
snego sołtysa wsi Targowisko, 
mógł  w tych uroczystościach 
uczestniczyć. Było to jego 
ostatnie spotkanie z towarzy-
szami broni, bowiem w dniu 25 
grudnia 1995 r. zmarł. Uroczy-
stości pogrzebowe odbyły się  
28.12. w kościele parafialnym 
i na cmentarzu w Radomicku, 
gdzie został  pochowany. Do 
ponownego spotkania jego 
żołnierzy, rodziny i przyjaciół  
oraz władz gminnych i woje-
wódzkich w towarzystwie 
kompanii honorowej doszło w  

dniu 30 czerwca 1996 roku 
przed kościołem w Radomicku 
na uroczystości odsłonięcia i 
poświęcenia tablicy upamię-
tniającej śp. kpt. Tadeusza 
Zajączka. Tablicę  ufundowali: 
Związek Zołnierzy Narodo-
wych Sił  Zbrojnych Okręgu 

Tablica upamiętniająca T. Zajączka 
na kościele w Radomicku 

Łódź  i Społeczeństwo Parafii 
Radomicko, zaś  uroczystość  
przygotował  Komitet Orga-
nizacyjny Odsłonięcia Tablicy 
Pamiątkowej pod przewo-
dnictwem p. Jerzego Samel-
czaka. 

P.S. Państwo Bolesławę  i Ta-
deusza Zajączków od września 
1984 r. odwiedzałem wielo-
krotnie. Służbowo, jako inspe-
ktor oświaty i wychowania w 
Lipnie i prywatnie. Poznałem 
ich jako niezwykle miłych, go-
ścinnych, a nadto wszystkim 
serdecznie życzliwych ludzi. 
Nigdy nie skarżyli się  na swój 
los. Żyli skromnie. Nie dorobi-
li się  żadnego majątku. Żyli z 
pensji, a później emerytury p. 
Bolesławy i ofiarności rodzi-
ny. Kochali dzieci syna Woj-
tka, jak i obce dzieci i mło-
dzież. Dzięki nim ich dom wy-
pełniała muzyka i poezja. Ich 
dom tętnił  życiem. Wspólnie 
żyli, wspólnie cieszyli się  i 
cierpieli i we wspólnej mogile 
spoczęli na radomickim cmen-
tarzu( p. Bolesława zmarła w 
połowie czerwca 1996 r. ). 

Opr. na podst. dokumentów 
własnych autora i udostępnio-
nych przez syna bohatera -
Wojciecha Zajączka oraz na 
podstawie relacji brata - Stani-
sława Zajączka z Lipna, p. 
Antoniego Kaczmarka histo-
ryka i regionalisty z Włoszako-
wic i p. Jerzego Samelczaka 
z Radomicka. 

Eugeniusz Miciński 
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Bez pióra, bez papirusu, to 
bezsens wysiłku 
Młodości! Podaj mi atrament! 
Niech nad białą  kartką  
uczynię  kleksów parę  
W cierpliwość  uzbroję  się  
cal),  
W zapale tworzę  tematy, 
oryginały 
Słownika skarbnicą  potrząsnę  
I stworzę  dzieło malowane 
złotem. 
Młodości! Ty nad inne 
wylatuj 
Wartości, a okiem czytelnika 
Stronic naszych całe ogromy 
Odwiedź  z końca do końca. 

(Parafraza "ODY DO MŁO-
DOŚCI" A. Mickiewicza, au-
torstwa Natalii Laskowiak, na 
cześć  zespołu redakcyjnego 
GŁOSU MŁODYCH.) 

Jedną  nogą  w 
Unii Europejskiej 

Kilka tygodni temu w 
ipieńskiej szkole pod-

stawowej miało miejsce 
niecodzienne wydarzenie. 
Uczniowie obchodzili Dzień  
Europejczyka 
Do święta przygotowywano 
się  przez kilkanaście dni. Praca 
m. in. polegała na wykonaniu 
potraw i gazetek charakte-
rystycznych dla wcześniej wy-
losowanego państwa. Dzięki 
nim można było się  dowie-
dzieć  wiele interesujących 
rzeczy o narodach, które są  
członkami Unii. Również  
ubiory były inne niż  co dzień. 
Ich barwy zależały od koloru 
flagi państwa, które się  pre-
zentowało. Wszystkim zaba-
wa bardzo się  podobała. Nawet 
najmniejszym, którzy właści-
wie nie do końca wiedzą  co to 
jest Unia Europejska. 

Tomasz Kaczmarek 
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DO CZYTELNEKÓ 
Miło nam poinformować, że właśnie z  

tym numerem „Głosu Lipna" po raz 
pierwszy ukazuje się  wkładka „Głos Mło-
dych", redagowana przez młodzież  i adreso-
wana do młodzieży. 

Skąd w ogóle taki pomysł? Ponieważ  my 
też  jesteśmy częścią  społeczeństwa i mamy 
swoje „trzy grosze" do powiedzenia - więc mówmy!. 

Na naszych stronach będą  pojawiać  się  artykuły dotyczące 

spraw, które nie są  nam młodzieży obojętne; które czasem szokują  
i wzbudzają  emocje; i które skłaniają  do zastanowienia. Nie zabra-

knie jednakże rozrywki i dawki dobrego humoru. 
„Głos Młodych" jest dla Was, drodzy Czytelnicy. Jeżeli więc 

macie coś  ważnego do powiedzenia i chcielibyście się  tym podzie-

lić; jeżeli po głowie krążą  Wam jakieś  ciekawe pomysły; jeżeli 

sprawy naszej gminy, nawet te najdrobniejsze, nie są  Wam oboję-
tne, przyjdźcie do nas!. Razem będziemy mogli stawiać  czoło pro-

blemom i sprawimy, że życie nabierze tempa i koloru. 
Wszystkim życzymy miłej lektury i świetnej zabawy podczas 

czytania pierwszego numeru. 
Zespół  redakcyjny 

Teresa Wożniak 
Moja mama daję  Wam słowo 
Jest naprawdę  mamą  wzorową... 
I mało mam tutaj miejsca niestety 
by wyliczyć  jej wszystkie zalety 
bo ona rzeczywiście jak mało kto 
zainteresowań  i zawodów ma ze sto. 
Jest na przykład w domu krawcową  
potrafi uszyć  kreację  odlotową  
Jak trzeba bywa pokojowym malarzem 
i jak pielęgniarka domowym lekarzem 
A jakie ciasta ona piecze 
na samą  myśl ślinka ciecze... 
Niczym szewc nawet buty naprawi 
na co dzień  często w niańkę  się  bawi 
Lecz moja mama - daję  Wam słowo 
wcale nie jest kurą  domową  
bo z całym światem koresponduje 
mnóstwo przyjaciół  sobie zjednuje 
Pędzi na kursy, ćwiczenia i zabawę  
po drodze zdąży wypić  kawę... 
Pisze też  wiersze - mówię  Wam szczerze 
w różnych konkursach udział  bierze... 
Teraz już  wszyscy o tym wiecie 
że drugiej takiej nie ma na całym świecie... 

Moja mama, czyli Teresa Woźniak jest rze- 
czywiście wyjątkową  kobietą. Podziwiam ją  za 
wiele rzeczy. Bardzo się  dla naszej piątki stara. 

Musiała przerwać  pracę  zawodową, aby za- 
jąć  się  wychowaniem dzieci. Kiedy już  wszy- 
stkie podrosły, imała się  różnych zajęć, by pora- 
towć  budżet domowy. Nie mogła otrzymać  pra- 
cy jako pielęgniarka, więc pracowała na umowę- 
zlecenie w biurze, w recepcji hotelu, w rolni- 

ctwie. Biegała na kursy komputerowe 
i aerobik. Przez rok, co tydzień  jeździła 
do Poznania, by przygotować  się  do 
państwowego egzaminu z języka 

angielskiego, który jest jej hobby już  od prawie 
30 lat! Otrzymała certyfikat FCE z tego języka i 
uczy prywatnie. 

Pani Teresa Woźniak z mężem Kazimierzem i dziećmi (od lewej) 
Anią, Basią, Marciną  i najmłodszymi Darkiem i Zbyszkiem 

Przy tym całym jej zabieganiu miała przede 
wszystkim dla nas zawsze czas. Zawsze w porę  
był  obiad, często deser i ciasto domowej roboty. 
To do niej przychodzimy wciąż  z lekcjami, jeśli 
nie możemy sobie poradzić. To ona zawsze nas 
pocieszy, gdy mamy jakieś  problemy i pomoże 
je rozwiązać. Z nią  możemy rozmawiać  jak z 
najlepszym przyjacielem. 

Moja mama jest mamą  nowoczesną  i nie ma 
między nami tzw. konfliktu pokoleń. Jest naszą  
starszą  „siostrą", mądrzejszą  o doświadczenia, 
która wprowadzi nas w dorosłe życie i wskaże 
właściwą  drogę. Jej więc zawdzięczamy wszy-
stko i bardzo za to dziękujemy. 
Cieszymy się  razem z nią, że spełnia się  właśnie 
marzenie jej życia. Od dziecka układała różne 
wierszyki, a od 10 lat zajęła się  nimi na poważnie 
i ma już  tego 5 zeszytów! Są  to zarówno wiersze  

liryczne, o życiu i miłości, jak 
również  teksty satyryczne czy 
fraszki. Właśnie ma się  ukazać  
jej pierwszy tomik poezji po-
święcony matce pt. „Dla Cie-
bie Mamo". Zapraszamy do je-
go nabycia. Są  to piękne, 
wzruszające, pełne ciepła i ser-
deczności wiersze, dedykowa-
ne wszystkim matkom, które 
zasługują  na miłość, wdzię-
czność  i uznanie. 

Basia Woźniak 

ŚCIĄGNIĘTE 
Z INTEIZNETU  
Q erfowanie po Internecie to 
13 świetna zabawa. Tym bar-
dziej, gdy natrafi się  na jakąś  
ciekawą  witrynę. 
Oto co znalazłam na angiel-
skiej stronie:- tłumaczenia 
polskich tytułów na angielski 

„Dziady" - „Grandfathers" 
„Krzyżacy" - „Crossmen" 
„Na jagody" - „On blueber- 
ries" 
- inne zwroty 
pokojówka - roomness 
Polska - a Fieldness 
Droga Pani - Road Mrs 
Z góry dziękuję  - thank you 
from mountain 
0, kurczę! - Oh, chicken! 

Alicja B. 

MOJA MAMA 
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Z OWy 
O to jak było zapytaliśmy 
naszych kolegów. 

Anna 
Woźniak 
kl. V 
technikum 
hotelarskie 

Matura i już  prawie po matu-
rze. Jak co roku towarzyszył  
temu stres i obawa jakie będą  
tematy. Z języka polskiego jak 
większość  maturzystów, wy-
brałam temat drugi, czyli „Do-
bro własne czy sprawy publi-
czne"? Potem zdawałam histo-
rię. W tym roku tematy z hi-
storii były wprost nie do przy-
jęcia. Zupełnie coś  innego niż  
się  spodziewaliśmy. Większo-
ść  z nas wybrała oczywiście 
tekst źródłowy. 

Dominik 
Stark 
kl. IIIa 
gimnazjum 

Uważam, że test gimnazjalny 
przeprowadzony teraz, w maju 
był  trudniejszy niż  próbny. Po-
przednio pisałem test z prze-
dmiotów humanistycznych. 
Trudniejszy jednak okazał  się  
dla mnie egzamin z przedmio-
tów mateamtyczno - przyro-
dniczych. 

Kasia 
Górczak 
kl. IIIa 
gimnazjum 

Myślę, że test, który pisałam 
teraz z przedmiotów huma-
nistycznych nie był  aż  taki tru-
dny. Dużo więcej kłopotów 
miałam z egzaminem matema-
tyczno-przyrodniczym, ponie-
waż  większość  zadań  była 
z fizyki i chemii. Sądzę, że le-
pszym rozwiązaniem byłyby 
egzaminy z j. polskiego i z ma-
tematyki ewentualnie dwa do 
wyboru. 

Tekst i fot. Basia Woźniak 

Udało się  - urządziliśmy wspaniały wieczorek muzyczny z melodiami lat 60 i 

80 - tych. Przyszli nawet ci, którzy muzykę  z tamtego okresu słyszeli po raz pier-
wszy. Bawili się  wspaniale. A my organizatorzy, jesteśmy naprawdę  zadowoleni. 
Co widać  na zdjęciu. Uśmechają  się  do Was: Członkowie KIM-u: (od lewej) 
Grzegorz Linke, Krystyna Makałowska, Natalia Laskowiak, Joanna Szabłowska 
i Wojciech Hofmański. 

HUMOR 
- Co otrzymamy dzieląc osiem na pół? pyta Jasia nauczycielka. 
- To zależy, jak podzielimy. Jeśli w poprzek, to dwa zera, a jeśli 

pionowo, to dwie trójki. 

- Jasiu dopytuje się  mama jak czujesz się  w szkole? 
- Jak w komisariacie. Ciągle pytają, a ja nic nie wiem. 

*** 
- Dlaczego Jasiu przychodzisz tak późno do szkoły? 
- Siedziałem za korg, za to, Że potrząsałem głową. 
- a to nic siedzi sig za kurql 

_ uhlę  to tii_był Et mqja gło.k(o!  

*** 
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OD IC.GANTE 
DO WAKACJI 

Niecały miesiąc. Tylko tyle 
dzieli nas od czasu 

beztroskich chwil, upalnych 
dni, letnich przygód czyli wa-
kacji. W tym roku ostatni dzień  
szkoły przypada 21 czerwca. 
Po drodze jednak czeka nas 
jeszcze kilka ciekawych wyda-
rzeń  

25. V - DZIEŃ  DZIAŁA-
CZA KULTURY 

26. V - DZIEŃ  NASZYCH 
KOCHANYCH 
MAM 

31. V - ŚWIATOWY DZIEŃ  
BEZ PAPIEROSA 
(niektórym szczegól-
nie polecany) 

1. VI - DZIEŃ  DZIECKA 
(chyba nie trzeba 
przypominać) 

21.VI - KONIEC ROKU 
SZKOLNEGO 

22.VI PIERWSZY DZIEŃ  
LATA 

23.VI - DZIEŃ  OJCA 
(nie zapomnijcie o ży-
czeniach) 

Niedawno miałam okazję  być  
widzem dramatu „Wesele" 
Stanisława Wyspiańskiego we 
wrocławskim teatrze. I muszę  
przyznać, że dwie godziny 
spędzone na widowni upłynęły 
mi bardzo szybko i w bardzo 
miłej atmosferze. Wspaniałe, 
kolorowe kostiumy, muzyka w 
pełni oddająca nastrój spekta-
klu i oczywiście doskonała gra 
aktorów - to wszystko oczaro-
wało mnie swą  innością. 
Obawiam się  jednak, że mój 
zachwyt nad urokami teatru 
pozostaje dla wielu moich zna-
jomych niezrozumiały. Bo 
spójrzmy prawdzie w oczy: 
kto dzisiaj, mam na myśli głó-
wnie młodzież  z chęcią  i nutką  
podniecenia, spędza czas w 
teatrze? Jeżeli są  tacy ludzie, to 
jest ich naprawdę  niewielu. 

Większość  woli zdecydowanie 
obejrzeć  tysiąc sto pięćdziesią-
ty odcinek serialu w telewizji 
niż  spektakl, który wymaga od 
widza chwilki refleksji. 
Osobiście gorąco zachęcam je-
dnak do obcowania z żywym 
słowem i obrazem. Teatr to 
zupełnie inny świat. Świat, 
który wyróżnia się  swą  nie-
zwykłością  i niecodzienno-
ścią. Świat, który tak różny jest 
od tego, co proponuje nam ko-
mercyjna telewizja. Świat, 
w który warto odbyć  podróż. 

Alicja Bortel  

Pracowite 

dn1 Feniksa 
r  Frzech członków zespołu 

„Feniks" wzięło udział  w 
kilku znaczących imprezach. 
Pod koniec kwietnia uczestni-
czyli w „Przeglądzie Amator-
skiej Działalności Artysty-
cznej Szkół" w Lesznie, a na 
początku maja w „H Ogól-
nopolskim Przeglądzie Zespo-
łów Tanecznych Dzieci i Mło-
dzieży Szkolnej" w Chodzie-
ży. W jednej i drugiej imprezie 
„Feniks" życzliwie oklaski-
wano. 

Niecodzienny był  nato-
miast spektakl: „Flesze dróg-
droga dróg" zespołu „Alius vir 
corpus", który odbył  się  w sali 
GOK w Lipnie. Młodzi z Feni-
ksa zaprezentowali się  razem 
z zespołem „Alius vir corpus" 
z MCP „Alternatywa". Stwo-
rzyli trudny spektakl i nie ka-
żdy odczytał  jego sens. Ko-
mentarze mogły być  różne, ale 
członkowie zespołu docenili 
zarówno słowa pochwały jak 
i krytyki. 

„Alius via corpus" tworzy 
w dużej mierze młodzież  
działająca przy GOK-u w 
Lipnie: N. Laskowiak, J. 
Szabłowska, K. Makałowska, 
M. Walachowska a z Feniksa P. 
i dl, i 1.4t5perśkti oraz l< 
)k(nii('\vski• Prudirm Patiwi 

GLOS MŁODYCH  - redaguje 
Alicja Bortel - redaktor naczelny, 
Natalia Laskowiak, Barbara Wo- 
.111,1r romm,  • v 

TEATR - NIPTOPULARNA 
ROZRYWKA? 

-2-vybór rozrywek w dzisiejszym świecie jest zadziwiająco 
V różnorodny. Możemy chodzić  na basen, by popływać  i 

popluskać  się  w wodzie; możemy pójść  do siłowni, by 
podreperować  swoją  kondycję; możemy szaleć  do rannych 
godzin w dyskotekach. Jednym słowem jest z czego wybierać. 
Zastanawia mnie tylko jedna rzecz czy na liście zajęć, którym 
oddajemy się  w wolnych chwilach, obok dyskoteki, koncertów, 
robienia zakupów, pojawiłby się  również  teatr? 
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Głos Lipna 

Odpowiedż  na zagadkę  Mądrali jest 
jednocześnie rozwiązaniem krzy-
żówki. 

Miłej zabawy. 

Wśród autorów prawidłowych rozwią-
zań  nadesłanych do dnia 14 czerwca 
2002 r. na adres GOK w Lipnie zostanie 
rozlosowany talon wartości 25 zł. na  
zakup dowolnego paliwa w stacji paliw 
płynnych „JESPOL" w Lipnie. 
Rozwiązanie krzyżówki nr 6 brzmi: 
Okład z przybytku. Spośród nadesła-
nych prawidłowych rozwiązań, wylo-
sowano zwycięzcę, którym została 
Małgorzata Wołosz Wilkowic. 
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Trudniejsze wyrazy użyte w krzyżowce: WERK, NAOS, BECKER, SARDAR, 
LIBIDO, ESICA, NOSAL, DAKTYLIOTEKA, PROPEMPTIKON, AKIS, SALUS. 

W dniu 4 maja 2002 r. ruszyła Gminna 
Liga Piłki Nożnej. Przed rozpoczę-

ciem rozgrywek nowego sezonu 2002 pan 
Wójt Gminy Janusz Chodorowski wręczył  
puchary i dyplomy za sezon 2001. 

O 
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Puchar dla zwycięskiej drużyny. Od lewej stoja: łl. Sroczyń-
ski, M. Kowalik, J. Chodorowski, Z. Wolnik 

I kolejka rozegrana 4 maja 2002 przyniosła 
następujące wyniki: 
Orzeł  Oldboys Lipno - Goniembice 3:0 
Orzeł  II Lipno - Gronówko 6:0 
Korona Oldboys Wilkowice - Górka Du- 
chowna 3:3 
OSP Wilkowice - Profiloplast Wilkowice 0:3 
II kolejka 11.05.02 
Orzeł  Oldboys - Gronówko 5:0 
Orzeł  II Lipno - Goniembice 2:3 
Korona Oldboys - Profiloplast 2:6 
Górka Duchowna - OSP Wilkowice 5:1 
III kolejka 18.05.02 
Orzeł  Oldboys Lipno - Orzeł  II Lipno 4:3 
Gronówko - Goniembice 0:2 
Korona Oldboys - OSP Wilkowice 3:1 
Górka Duchowna - Profiloplast 2:3 

TABELA PO III KOLEJKACH 

1. Orzeł  Oldboys Lipno 0:9 0-13 
2. Profiloplast Wilkowice 0:9 2-11 
3. Goniembice 3:6 11-7 
4. Górka Duchowna 4:4 8-10 
5. Korona Oldboys Wilkowice 4:4 10-7 
6. Orzeł  II Lipno 6:3 5-5 
7. OSP Wilkowice 9:0 14-4 
8. Gronówko 9:0 12-3 

Następna kolejka rozgrywek odbędzie się  
w dniu 25 maja 2002 i spotkają  się: 
drużyny: 
OSP Wilkowice - Orzeł  Oldboys Lipno 
Górka Duchowna - Orzeł  II Lipno 
Goniembice Korona - Oldboys Wilkowice 
Gronówko - Profiloplast Wilkowice 
Na str. 12 zamieszczone są  zdjęcia drużyn z 
Goniembic i Gronówka. 

Henryk Sroczyński 
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Sukces 
tenisistów 
stołowych 
Starostwo Powiatowe w Le-

sznie było organizatorem 
„Indywidualnych Mistrzostw 
Powiatu Leszczyńskiego w 
Tenisie Stołowym". 
Rozegrany w sobotę  6 kwie-
tnia br. w Zespole Szkół  w Ką-
kolewie mistrzowski turniej 
był  jednocześnie eliminacją  do 
mistrzostw województwa 
wielkopolskiego. 
Reprezentanci naszej gminy 
walczyki ze zmiennym szczę-
ściem. Sukces odnieśli: Nata-
lia Michalska i Grzegorz Olej-
nik, którzy zostali mistrzami 
powiatu na rok 2002 w kat. 
juniorek i juniorów. Tym sa-
mym zapewnili sobie prawo 
reprezentowania powiatu lesz-
czyńskiego w mistrzostwach 
wojewódzkich. 
Tytuły mistrzowskie wywal-
czyły: Karolina Radoń  w kat. 
kadetek i Żaneta Pawłowska w 
kat. juniorek. Piotr Przybytek 
zajął  IV miejsce w kat. ju-
niorów, a Mieczysław Kowal-
czyk V miejsce w kat. Senio- 
rów. Eugeniusz Kliciński 
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?ucHAn. WÓJA OJBMW:0:k:Y 
oisko w Lipnie już  po raz 
kolejny (ponoć  od 1965) 

było areną  Mistrzostw Gminy 
w Piłce Ręcznej Mężczyzn o 
Puchar Wójta Gminy Lipno. 
Turniej poprzedziła miła, ju-
bileuszowa uroczystość. Bo-
wiem, z okazji 50 rocznicy 
urodzin i 35 rocznicy gry w 
piłkę  ręczną  w barwach 
„ORŁA" Lipno Lecha Litki 
koledzy z drużyny wręczyli 
mu ufundowany przez nich pa-
miątkowy zegarek na rękę  z 
wygrawerowaną  stosowną  de-
dykacją. 
Później, gorąca pierwszoma-
jowa atmosfera panowała już  
niepodzielnie, zarówno wśród 
zawodników, jak i kibiców 
oczekujących na dużą  dawkę  
wrażeń  i emocji. Spekulowa-
no, zresztą  jak zawsze, czy 
„KORONA" zrewanżuje się  
„ORŁOM" za ubiegłoroczną  
dość  dotkliwą  porażkę  (5:0). 
Odwieczni rywale, w elimina-
cjach rozstawieni w dwóch od-
dzielnych grupach wygrali je. 
O prawo gry w finale spotkali 
się  z drużynami, które w prze- 

W sobotnie przedpołu-
dnie 27 kwietnia br. w 

gościnnym Gminnym Ośro-
dku Kultury w Lipnie odbyła 
się  kolejna edycja igrzysk 
mieszkańców gminy Lipno. 
125 zawodniczek i zawodni-
ków uczestniczyło w rywaliza-
cji o medale i dyplomy w sze-
ściu konkurencjach sportowo-
rekreacyjnych. Z uwagi na 
duże zainteresowanie ucze-
stników turnieju warcabowe-
go i grą  w szachy, turniej w tej 
dyscyplinie rozegrano w dniu 
następnym. 
Medalistami w poszczegól-
nych konkurencjach zostali: 

Warcaby  

ciwnych grupach zajęły miej-
sca drugie. W tych spotkaniach 
drużyna LUKS „ORZEŁ" 
Lipno I 7:1 pokonała Smyczy-
nę, a LUKS „KORONA" Wil- 

Zwycięska drużyna „Orła Lipno". 

kowice z kłopotami 4:3 zwy-
ciężyła drużynę  GIMTEAM 
LIPNO (nauczyciele oraz 
uczniowie z Gimnazjum z Li-
pna). 
W meczu o III miejsce zespół  
GIMTEAM Lipno 4:1 poko- 

Mężczyźni 
1. Arkadiusz Nadolny Lipno 
2. Przemysław Kociołek Lipno 
3. Mieczysław Kowalczyk Lipno 

Szachy  
kobiety: 
1. Anna Kobielak Lipno 
2. Malwina Rogala Lipno 
3. Natalia Myszuk Lipno 
mężczyźni 
1. Maciej Fularz Leszno 
2. Łukasz Bożek Koronowo 
3. Grzegorz Linke Klonówiec 
Skoki obunóż  przez skakankę  

kobiety: 
1. Malwina Rogala Lipno 
2. Natalia Myszuk Lipno 
3. Iwona Chodorowska Klonó- 
wiec 
mężczyźni: 
1. Andrzej Fularz Leszno 
2. Marek Kociołek Lipno 
3. Marek Karpiński Targowisko 

Rzut lotką  
kobiety: 
1. Beata Rabiega Lipno 
2. Iwona Chodorowska 
Klonówiec 
3. Iwona Bojek Lipno  

nał  drużynę  LZS Smyczyna. 
Mecz finałowy tylko do poło-
wy był  emocjonujący (1:0 dla 
Lipna), bowiem w drugiej po-
łowie Orły niepodzielnie pa- 

nowały na boisku i spotkanie 
zakończyło się  wysokim zwy-
cięstwem 6:1 drużyny LUKS 
„ORZEŁ" Lipno I. Ostate-
cznie zespoły zajęły następu-
jące miejsca: 
I - LUKS „ORZEŁ" Lipno I 

mężczyźni: 
1.Arkadiusz Nadolny Lipno 
2. Eugeniusz Kliciński Lipno 
3.Mieczysław Kowalczyk Lipno 

Strzelanie z wiatrówki  
kobiety: 
1. Jadwiga Frąckowiak Lipno 
2. Anna Kobielak Lipno 
3. Iwona Chodorowska Klonó- 
wiec 
mężczyźni: 
1. Andrzej Fularz Leszno 
2. Przemysław Skrzypczak Sule-
jewo 
3. Eugeniusz Kliciński Lipno 

Podnoszenie cieżarka 17,5 kg 
1. Andrzej Musielak Lipno 
2. Andrzej Fularz Leszno 
3. Marek Kociołek Lipno 
Medale i dyplomy ufundowa-
ne przez Urząd Gminy w Li-
pnie wręczyli p. Janusz Cho-
dorowski Wójt Gminy Lipno 
i przedstawiciel Rady Gminnej 
Zrzeszenia LZS w Lipnie, któ-
ra igrzyska zorganizowała. 
Poszczególne konkurencje sę-
dziowali: Marek Kociołek, 
Robert Konieczny, Mieczy-
sław Kowalczyk, Zbigniew 
Myszuk, Zenon Wolnik i Eu-
geniusz Kliciński - sędzia 
główny igrzysk. E. Kliciński  

II-LUKS „KORONA" Wilko-
wice 
III - GIMTEAM Lipno 
IV - LZS SMYCZYNA 
V - LUKS „ORZEŁ" Lipno II 
VI - LZS GONIEMBICE 
VII - LUKS „ORZEŁ" Lipno III 
VIII - LZS KLONÓWIEC 
Najlepszym strzelcem zawo-
dów był  Andrzej Stachowiak 
(10 bramek) ze zwycięskiej 
drużyny, który tym samym 
wyprzedził  Jacka Pawlaka (10 
bramek) z drużyny wicemi-
strzów. Najlepszym bramka-
rzem mistrzostw bezapelacyj-
nie uznano Antoniego Kobielę  
z zespołu mistrzów. 
Puchar, medale i dyplomy oraz 
statuetki wyróżnieni zawo-
dnicy otrzymali z rąk Wójta 
Gminy Lipno p. Janusza Cho-
dorowskiego, Eugeniusza Kli-
cińskiego przewodniczącego 
Rady Gminy Zrzeszenia LZS 
w Lipnie i Marka Kociołka. 

Eugeniusz Kliciński 

kobiety: 
I. Magda Pawłowska Mórkowo 
2. Natalia Myszuk Lipno 
3. Joanna Janiszewska 
Koronowo 
mężczyźni (SP) 
1. Eryk Szymkowiak Wilkowice 
2. Waldemar Brygier Lipno 
3. Maciej Fularz Leszno 

Sportowe zmagania 
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Drużyna Goniembic 

,Błękitni" Gronówko 

SGB Spółdzielcza Grupa Bankowa 
Spółdzielczy Bank Ludowy w Poznaniu 

PEŁNA OBSŁUGA "MAŁYCH FIRM" 

u. 

Spotkanie promocyjne tomiku poezji Tadeusza Hofmańskiego. Gośćmi spotka-
nia byli miedzy innymi: (od prawej) Zb. Haupt, T. Chodorowska, J. Chodoro-
wski, Zd. Adamczak, R.Biberstajn 

Wykonawcy koncertu z okazji Święta Konstytucji 3 Maja: Trio stroikowe Za-
mku w Rokosowie, Marek Paluszkiewicz - pianista (stoi-pierwszy od lewej) 
oraz uczniowie Szkoły Podstawowej w Lipnie. 

Mańka Myszuk odbiera nagrodę  w konkursie plastycznym „Krajobraz Polski-
tradycje, współczesność, przyszłość  
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- ŁATWE OTWARCIE RACHUNKU, 

- UPROSZCZONE PROCEDURY KREDYTOWE, 

- ELEKTRONICZNE ROZLICZENIA, 

- HOME BANKING, 

- MIĘDZYNARODOWE KARTY PŁATNICZE, 

- RÓŻNORODNE LOKATY, 

- GWARANCJE BANKOWE, 

- 24 GODZ. INFORMACJA TELEFONICZNA 

O STANIE ŚRODKÓW NA RACHUNKU. 

max 
,orzyśc min. 

procedur 

Filia w Lipnie 
ul. Sp(Adzielcza 4 tel./fax. 534 02 60 

ŚWIĘTO 
-KONSTYTUCJI 

-3-MAJA 


